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biociremicenymi i biolo3i,człrynłi do pałecaki dżurny
(Bact. pestis, Pasteurella pesii,s); różłriczkowanie tych
bakterii opiera sig na badaniu serologicznl,rrr (aglu-
tynacja ) , lrybiiuej z,j,adlirvości pałecrek dżumy dla
szczurólv craz ila zdolnościach zakwaszania ptzez
pałeczki dżumy wody ,pełrtonolvej z cukrem gro-
now}-m i lakmusem, którą pał. gruźlicy rzekomej po-
czątkort.o zakwasza a nastgpnie alkaiizuje. OC gruźlicy
odróżn,ió łaiwo rna podstałvie własności krtasoopor,-
,rryc}r pr,ątkólv grtrźlicy. Jeśli cho,dzi o odróżnie,nie oćl
gruźli,cy rzekomej owiec, to należy pamięiać, że ta
,ostatnia wylvołana jest przez maczugo,wca o,ł\,czego
(Corynebcrct, ouis).

Przy poiiawioniu sig gruźtri,cy rzekomej u mały,ch
zwietzEt laboratoryjnych, zmiany anatomo - patolo-
glczne oraz właści,wości za,razka mogą stwarzaó rrie-
kiedy trudnośoi w rlżniczlrorł"aniu grlźltcy rzekomej
o,rl gruźlicy, nosacizny lub dżumy ludz,i.. Guzki rzeko-
mej gruźlicy gryzoni różnią się w obrazie histologicz-
rrym od gruzełków gruźtri,czych przewagą charakteru

ad procesami wytwórczymi oraz bra-
olbrzpnich i dlatego też są orre w niÓ-

l<tórych razach podobniejsze ,do no,saciznowych, niż
do grlźliczych. W wigkszości przypadków zarvartość
guzków grlź\icy rzekomej wyłaszcza się z torebki łącz-
rro-łkantkowej o,dkrywając lłplłpraezroozystą, jaśniej-
ezą od tkan,lęi otaczająeej ruewnętrzrrą powierzchrrię
ro,rebki. Ostateczne rozpoznanie gruźlicy ruekomej
uzałeżnio,ne jest od b,adania bakterio,logicznego.

Pałecżka wywołująca grlźlicę rzekomą u gryzoni
jest chorobotwirczą dtra ludzi. Literatura ,medyczna
zanotowała kil,ka śmierte]nvch przypadków osobrr,ików,
znkażornylch pałeczJką gruźl\cy rzekornej gryzloni
(Przesmycil<,i, Wilson i Topley).

Rokonvanie u chorych zwierząt jest niepomyślne,
,a treczernie na ogół bez wigkszego efekru. Swo,iste sz,oze-
pienie szczepionką żrywą lub zabitą daje wyniki dobre,
ale niepewrre (Szym,anowrski i Ber).

Przy tozpoznan,iu gruźIicy rzekomej i daleko p,osu-
nigtyrn procosie chorobowym chore zlyierzęLa należy
alikwido,waó, a poLdejrz,ane o chorobg izolowaó.

'W cełu zaporbiegawczyrn należy przeprowadzaó re-
gutrarną, dokładną dezynfekcjg po.m,ieszczeń dla z,wie-
rząt,
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I. DOBIJoWA & I. DZIEKOŃSKI

AN UTBREAK OF PSEUDOTUBERCULOSIS RO-
DENTIUM IN GUINEA PIGS AT A LABORATORY

S,rmmaly
The outbreak of Pseudotubelcttlosis rodentium in

guinea pigs the laboratory in Bydgoszcz caused iń
the animals the appearance of nodules, resembling
typical tubercttlous nodules. The liver, spleen and
Iungs were mainly affected, The size of the nodules
varied from a millet seed to a pea, whereby on cross-
section the consistency appeared creamy, or caeous,
Older noduies were encapsulated. Generally mesen-
teric lymph-nodes were enlarged, suppurative, or ca-
seous. From the lesions Gram-negative bacteria,
short, ovoid, or coccoid, bipolar organisms wer-e iso-
Iated. They could be easily cultivated on agar and the
disease could be reproduced in white mice, guinea
pigs and rabbits.
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JERZY WIŚNIOWSKI

badaniach m,asowych nastręcza duże truilności teclr-
niczne. Okoliczności te są powodem) że' badanie mle-
ka na obecnośó prątków gruźIicy lvykonuje sig raczej
sporadycznie i to przećle wszystkiem mleka oćl sztuk
podejrzanych klinicznie o czynny proces gruź7iczy wy-
mienia.

Ponieważ mleko odgrywa polvażną Tolg w rozpo-
wszechnianiu się gruźlicy u ludzi i zwierząt, zagad,
nie,nie badania mleka stale jesi aktualne. Prace w tej

Przystcsowanie metody hodowli szkiełkowej do badania mleka
na gruŹlicę

Państwolvy Instytut weterynaryjny - z Wojewódzkiego zakładu Hlgieny WeterynaryJneJ w Klakowie
Kierownik: dr A. R'AToM§KI

Dotychczasowe me,toćly wykrywania prątków gruźIi-
cy w mleku nie są zadawalające. Przeglądanie prepa-
ratów bezpośrednich nawet z zagęszczone1o materiału
czgsto wo,bec rrrałej ilości platków nie daje możności
ich lvykazania. Zakładanie hodowli i zakażanie zwje-
rząt doświadczalnych wymaga długiego czasu, plzy
czym posiewy łrie mają pra;wie żadrrego praktycznego
znaczenia (obiita mikroflora saprofityczna, mało prąt-
ków), zakażanie zaś zwierz4I doświadczalnych przy
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dziedzinie, chociaź liczne, lniały raczej char,akter śa-
tytqtyczny, Łak, że trudno rnowić o sy]stematycznej akcji
r OI,PCZ;.[&W CZej.

Wydaje się, że obeclrie trirdności harnujące te ba,da-
nia zostały już przełanane, Driabina (1951), po-
daje dobre wyniki sto,solvarl;.a motody {lotacyjnej, me-
toda zaś hodo,lvli szkieJkowej znaldzie prawdopodob-
nie licznych z,wolen,ników.

Metoda hodoł,li szkiełkolve,j z,astosowalrra po rez
pierwszy do badania plrvociny 1trzez P ryce (,1941),
udc,skonalona nastgpnie plzez R osen ber,ga
(1943), Bern arda i Kleisa (JQ49) oraz Ber-
ry i H o p e t1949) nra lvlszelkie dane do zyskania
sob,ie prarla po,1vszechnego jej stosowania. gd,vż speł-
niir prawie wszys|kic wyrnogi stawiane nretodom sto-
so\\ranym rprzy bailaniach nasowych. Jest to meto,cla

l]rosta w rtykonaniu, tania. ciaje szybkie wvniki i jest
rtr,starczająco czuła (J a n orv i e c 195l).

Zastostllvan,ie. ja'kie metod,a ta dot,vchczas zlalazŁ;l,
llyło d,wojakie, 

- 
jedni uczeni wykorzlstali ją do ba-

dań rozpoznawczl,g}-I (Pryce l94l, Berry i Ho-
pe 1949. Janorl iec 19;il inni do studiów na,cl

rlziałall iern arlt1-1liotl,kórr i sr stelTatr cznł clr środkólv
chetrroterapeutrcznych lra pląiki gruźlic,v (R e r rr a r rl
i Kreis 1949, Cummirrg i l)run1 nrorld 1949.
Bekierkunst i lMordal,ski 1951 ). Należ1,,
ró-,r,,nież rvspomlrieć o,prób,ac}r S i e r a k o rł,sk i e g o
(1948) hodcłr,a,nia iprątkó\y,na szkiełi<ach podsta,rłtl,
rvvch powlekanyolr pożywka sitałą.

Ponieważ w dostglpnym rni piśmien,nictlyie nie zrr:r-
lazłerrl żadnej rł,zrnianki o za,stosctł aniu nretody ho-
tlclr]i :zkiełkowej clcl }laCarrla rnleka. tenratetn rrroic]t
dośrtiadczeli bvło opracołrallie tego zagaclrrierlia.

Badania lfła.ne wykonr-wałern rv drróch fazach. V/
pierłvszej badałenr mleko rliezakażone prąlikami prag-
nąc przekonaó się; czy przyjęte i dotychczas stosowane
zahtegi techuiczne lrraj ące n,a celu unieszkodliwienie
lrrikroflory saprofiityczn,ej bpdą skuteczne
źyrvszy duży stopień zanieczysz,czenia mleka. Nastgp-
nie na skutek niclpowodzeli stosowania dotvchczas
uznanej tochniLki wykonywałcn doświadczerr,ia z pełri-
cyliną, by okleślić s]kutecz,le jej stgżenie. W druglci
fazie badałem rnldko zakażane znanynri szczepalni
gnlźIicy, by pr.zeko,nać sig o szybkości wzrostu prąt-
kólt, w używarrej pożl,łvce, olaz by wykazać, ozy do-
dawan ie penicr.lirry rvpłvrrie ,na zahałnowanie ich
r§ZrosItl.

Badałern próby nrleka, pr.jhodzące z riżnych źr6deł
o różnynr stopniu zanieczl,szczenia bakteriarmi sapro-
fityoznymi, W ,rł,yborze prób kierrrlvałem się tynr, by
wvkonywaó doświard,czenia raozej z próbarrri silnie za.
nieczyszczanymi, gdyż takie n,ajczgściej otrzyrnuje s,ię
do bad,ania, la,boratoryjnego.

Pierwotnie stosowałem teclrni,kę przy5otowani.a rna-
teriału do hodowli wg Berry i H,ope. tj. rpo,wy-
suszeniu propa,ratÓw pod,dawałem,szkiełka działairrirr
60/o [y6,.,l siarkowego przez 20-40 mi,rrut, n,astgpn;e
płukałem jało,wą wodą,destylo,rĄIalrą 3-kro,tn,ie, każć1,1-
razowo zostawia,jąc szkiełka vr wo,dzie przez 10 minut.
Do hodowli używałem pożywki Youman §a (w mo-
dyfikacji Bernard,a ri Kreisa) z do,ilatkiem I00/. suro-
wicy bydlgcej, zastąpionej p6źniej albuminą jaja ku-
lzęBqw8 Sacquópóe i Delater. W wynirkutych
doświadtozeń przekolnałem sig, żo samo działanie kwa-

su siarkowego jest w tligkszosci przypLadkói,f niewy-
§tarczaiące d,la powstrzymania wzrostu baktenii zanie-
ozy,szcz,alących mleko, mi.mo traktowania prepar,atórv
kwasom nawet przez 40 rniirut.

Wobec tego postanowiłe:n zastosować penicyling.
Wykonałem szereg do,świadczeń, używając krajowej
penicyliny ,,Polfa" w różnl,ch rozcieńozeniach. Zanu,
rza,nie prepara,tó\y rł, różnyrh roz,oieńczeniach (20 --
90 j/rnl) na przeciąg 30-60 rrrin.. okazało sig rric,
skuteczne, również kąpiel w kwasie i nalstę.pnie w 1l,:.
nicylinie n,ie dawały rezultatów. Najlepsze okazało sig
dodawa,rrie p,enicyliny do poż.vwki po rrprzednirn trał,..
towaniu preparató,łł kwasenr. Sa,rna penicylina doda-
tvana do poży-,wki plzy prei]araitach nie poćldarvanych
dz,iałąniu kwasu rółvnież nie była skuteczrra. W toku
tych doświa,dcrzeń_ stosowałem saereg rozcieliczeń 1poni-
cylin1, 9d 20-200 j. ł, I ml. pożywki; penic,vling d,l-
darł.ałem do pożywki jednorazorvo. l)o,śrviadczenia te
wykazałv, że kąpiel proparalów w 60/o kwasie siarko-
wym plzez 20 m,in. i stężenic penicyliny wyrrosaące oi<.

50 j/ml we w,szystkich badanych przypadka,ch pil-
wstrz_vmywały wzrost bakterii z,anieczyszożiającyclt
rrlleko. Niżs,ze s,tgżenia pełricvliny rv wigk;zośri wypat'l-
kórv u;e były skuteczne.

Po wllpróbowalniu samej techniki przygotowani:r
lnateria.u do hodowli rozpocząłell doświadczenia
z nrlekiom zakażanym a,nanymi szczepa,tni gruźlicy, br.
przekonać sig o szybko,ści rvzrostu prątków w uż,-
wanej pożywce i o ewentualnl.m działaniu na prątki
,penic1,1iny, która może, jak o tynr świadc,zą liczne ba-
daLnia (Solotorowski i łvsp. 194t} i inni), wpłł,-
wać ujernłrie na wzTo,st prątków. Do zakażania rnlekł
używałen dwóch szczepów gruźlicy (typ luilzki Hs;Rv
i tl-p bydlgcy Ravenel), oraz dla celów;porównawozycir

- 
prątków mastki (Myc, srrrelgmatis)*). M]eko aaka-

żałom taką ilością prątlkólv, by w prerparatach kontro]-
nych były one widoczne cr: 2-3 pola w-ridzearia możli-
wie pojedyirczo rózrzucone, Badania po,wyższe rvyk.r-
rżały- że penicylina w stgżeiliu 50 j/rnl nie powstrz1 -

mała wzrostu prątków gruźIicy. Wydaje sig natomiast
źe wzrost prątków tak typu ludakiego jak i bydlgcego
był rvolniejszy, gdvż wyrtlźne ri duże nrikroko]onie
ślvia,dczące bezslprzecz,n,ie o wzrośoie strvierdzałenł d,r-
piero po 10-14 dniach.

Technikg spolządaa,nia preparaitó,w i hoclolvli podaln
szczeglłowo ze wzgłgdu na brak odpowiednich publi-
kacji w jgzyku polskim orez z uwagi na to, że mleko
nie było dotychczas przedmiote,m ba,dań przy zastoso-
waniu tej rnetody.

Do badani,a potrzebrre jest nas,tępuj ącc szk\o, od-
ozynniki, pożywka itp.:

1. Szkiełka podstawowe przecigte wz,dłtż, odtłu-
s7łzorLe) wyj,ałowione) nazna,czone rysą (diamentom)
dla późn,iejszej orientacji, po której stronie sporządzo-
no preparat.

2. Płytki Petriego do suszonia, kąpieli w kwa,sie
,i, ,płukania wodą preparatórv.

3.60lo kwas siarkowy (chem. czysty).
4, Jałowa wo,d,a destylowana w ko ibach ok. 500 ml.
5. Poźywka Youmansa rozilarra do pró,bówek po

*) Szczepy obrzy,małem z
skiej A0<ademii Medycznej.

Zakładu Mikro,biolo,gii ślą_
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9 ml. (próbówki o takirrr ślvietle, by sżkiełka z łatwo-
śoią się w nich mieściły).

6. aja kurzego,
l0o/o po t ml do

7. o Cc przylep
ó.
9. Kom,plet barwników do rtle't. Ziehl-Neelsena lub

Hallberga.

Przepisy sporządzetr i a:

Pożywka Younrallsa w llrod, Berlrarda
i Kreisa,

Asparaginy 1.0
Fosfor,anu jednopotasorvego 5.0

nrynri barrł,nikanri jak pyroniina. tvezuwina, chryzoidi-
rra. bronz Bismarcka).

Wykona,n,ie barwienia: Preparaty utrwalone nad
płornie,niem zalać roztworetn barwiącym i podgrzać
do zagotowanlia, pozostawió przez 5 min. do przestyg-
nigcia, zlaó barwnil<, oilbarlvió c,ałkowicie, spłukać wo-
dą, pod,barwió tło (fuchsylą przez ok. 15 sek.), spłu-
kać wodą i o,suszyć. Prątki harwią się intensy,wrrie rrie
hie,sko, tło zależnie od użytego podbarrt,,iacza.

Bada,nie mleka wyko,nywałem następująco: Szkiełka
podstawoł,e ulrrieszcza sig w płytkach Petriego. robi
sig dośó gruby rozmaz z b,aci,anego ,osadu młeka, mie-
szając ma,teriał z I-2,oczek,białka dla lepsaego przy-
legania preparatu, Preparaty suszy się w cieplarce
przez około 20 nrin., Iub lepiej w tenp, poko,jowej d,r
nrastęlpnego d,nia. Nastę.pnie zalewa s,ig na przeciąg 2{)

rninut 60/o kwasem siarkowym, przekłada do i,r'nyclr
płytek i płucze wodą destyl. 'J razy po 10 min. W koń-
cu przelno§i s,ig do poży,wki z uprzoilrrio doda,ną peni-
cyliną, Wszystk,ie te czy,nnclści należy w_vkolrywać
ostrożnie by preparaty nrie t,dkleiły się. W czasie przr -

gotowywa,nia po,słu5iwać sig pincetam,i i oczkiem pla-
ty,nowym by n,ie doty,kać s,zkiełek rękami. Z każdego
badanego osadu sporządzić po kilka preparatów. bv
można było elventualnrie przvśpiesz\lć .orrorrrlanie rvyj-
rnując szkiełka rrp. po 4, 6,itd. clniach. Poż.vwkę z pre-
paratami w]stawia sig do cierplarki 37- na przec,iąg
I0--l4 dni. P,o skończonej hodoll,li rvl,jęte pr€para[\
1{},susza sig na połł,ietrzu. utrwala i barrvi jedną z po-
danl-ch rnetod. Preparat Inożtra oglądać rtpierw orien-
tac,vjn,ie pod słabl,nr porl,igkszenienr (obj. n,r 3,) , a po-
cl ej rz an e miej sca i den,tyf ilkow ać po d i,mmersj ą1

Omawiając wyni,ki d,o,tychczasowych doświa,dczeń
pragnę poclkreślió, że zastosowana^ ;prżeze mnie do ho-
dowli szkiełkowej penic,vlilla d,aje również dużą lv1,-
godę rv całyrn techniczn\łrt postgporvaniu, znrrriejsza
sig llou,iem lriożlirvość *-tórrlego zatrieczrszczenia pre-
pal,atórv cz1 pożvrtki tt t_,zasie przy8otow},lvania nrate-
riału do hodorł,]i. Naj,i:,totniejszą jedn,ak korzyścią to
llrożliwość badalria nawgt tlkich prób nrleka, które
wskutek ,nierł-łaśoi,rł,e5o pobrania ,i przes,vłki są siJnie
zanieczy szt:z one b,akteria,mi _"aprof itvczn 1,mi. Prz ecirt-
ko stosowaniu penicyliny przeInał,iałab1, dość duża
wrażIiwość prątków gruźlici, tra trrałe stosunkorvo stę-

, żen:ia penicyłiny, tym bardziej, że prątki typu bydlg-
cego ,są jesz,cze rnniej opor;lc n,iż typu ludzkiego (S o-
lotorowski, Bugie, i"ros,t 1948). N,Ioje wy-
nilki o tyie nie ,z,gadzają s,ię z danymi i,nnych tadaczy
(I1an d I}Ą6, S olotor ]wski i wspóŁpr. 1948),
którzy wlłkl:ilr}i lramujący wpły,w penicyli,ny już w stg_
żeniach 20- ó0 jlmL, że stosowałem tyłko jodnoraz,o-
we dodanie penicyliny do pożyrłki, a rl,ie utrzymywa-
łern stgżenia nra stałym pozio,mie przez s,tałe dodawa-
nie, jak to czynili wymiern,ieni badacze, Ponieważ pe-
ni,c1,|inu w roztworze jmt nietrwała, w moich doświad-
czeniach po zahamowaniu wzrostu bakter,ii saprofitycz-
,nych w ciągu jej krótkiego ckresu aktywnośc,i, pod,czas
dalszej hodoł-li. na prątki już nie wpł1,1,ą}r. Fakt, że
wyraźne nrikroikolonie stwierd,załem dopiero po 10-1.1
dlnia,ch wy,nika prawdopodobnie z wpływu, jaki pe-
nicytrina mogła wyrvieraó na 1prątki w krótkim okrosie
jej aktylvnoścri, albo z włalśr.liwości szczep1,w użytyclr
do doświadczeń. Dokładnc określenie lvzrostu natr,a-
fiało w pierwszych dni,ach hod,owli na p€wne trtr,drrro-

gó
b

Cytrynlianiu magnezu
Si,ar,czanu lpota§u
Glicerolu
Wody d,estylowałrej

1.5
0.5

20.5
1000.0

_ Odcayn poży-wki nastarvia się 400,t.wym wodorotle,rr-
kiem s,odu,na pH 7,2, rozlcwa do próbórvek, wyjała-
wia w autoklawie (30 min. przy 1 atm.) dodaje I00/o
wyjałowionej alhurniny jaja kurzego i pow-łórnie rvr,-
jaławia w autoklawie (30 min. pizy I'2 atm.). Nie-
kied_y po wyjałowieniu wvtrącają się sole i tworzą
o,sad, w moich przl.uaclkach rnie wpłl,wało to rra jakość
pożlły,|1.

3lbunina j"ja kurze8o \vg Sacquópótl
i DeIater.

Na I czgść białka kurzego wlarrego do lrriarowegcl
cylindra dodać 3 czgśc,i de,stvlowanej rl ody i za}kaliio
wa_ć dając na 100 ml tej mieszarrrin1. 0,5 ml n/10 Na
OH, - n,astgpnie dokładnie zlniegzać bez 1pien,ieulia
ryrg,tem szklanym, 

- 
praesączyć przez bi,bułę, - [y}.-

jałowić w autok]alvie (20-;]0 ,rrirr, p.ry I/i atm,).'
Pe,nicylina.

^_Używałem 
penicyliny krajowej ,,Polfa'' ,o rlltl(]}.

950 j/mg._Penicy,Iinę po otłvarciu {lakcna przechoivuje
się w małym eksyka,torze w lodórvce. Rozcieliczenią

czenie w I0 mI pożywki
e.j lra wadze analityczllej.
ieliczenia, które w nr,oicir
l do,daje się do pos,zrczegól-

uzy,skując wówcza,s stężenie ]i1?Ij,Y.], tl;§.Ęłl
wiśoie. lrartości_ te są przybii żone zĆ wzglgdu na błgdy
ważenia i rozcieńczania.

Barwienie metod+ Hallberga c)t. lvg.
żobrclwskiego.

O,_d 
" 

yy,n n ri k i: a) Na,sycony ro,ztwór błgkitu no-
!l (Nachtblau, Griibler, Leipzig) sporaądza sig biorąc
5,0 8 barwniil<a, 

- 25 rrtl 90rl^ fen,olu, 
- 75,0 ml 95%

slkoholu etylowego, kilkakrotnie lvstrząsając w ciągu
dnia, pozo,stawiając plzez noc dlu o"ud"Ónia sig ,,ie-
rozpuszczalnych składn,ików. Do roztworu barwiącogo
pob,iera się ,pipetą nie z drla, lecz z girnej ,lłarstwy
płynu.

b) Roztwór barrviący: na§yco,nego roztworu podsta-
wolvogo 10 ml, wody dostvlowaLnej 90 rnl.

c) Od,barwiaaz:25olo HCl 3 ml, 70% a\koholu etylo_
ltogo l00 ml.

d) Podbarwiacz tla: fuchsyny karbolowąj stgżonej
5 ml, wody dest. 95 ml. (tło można podbarwiać i iur-
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ści, gdyż rv rrrleku zakaźa,nynr nawet przy możli,wie naj.
dokładniejszym roztaroiu materiału, trafiały sig poje-
d,lńcze skupienia mogące wpływaó n,a błgdną interpre-
tacjg. Dlatego za podstawg oce,ny wzrostu prlzyjmo.1va.
łen tylko duże mikrokołonie, co do których nie mia-
łem wątpliwoŚci, że powsitały na skutek rozm,nożenia
sig prątków. Takie jednak kotron,ie spo,s;trzegałem do-
piero po 10-14 dni,ach, Ciekawe, niestoty, dotych-
czas :niew},,Świetlone jest zjarviśko występowa,nia juŻ
rv pierwszych dniach hodorvli bardzo liczny,ch poje-
dyńczo rozpr,o,szony,ch prątków, absolutnie w więksrej
ilości niż 1{ preparatach z rnateriału rvyjściowegc.
Kształt lrrikrokołc,nii szczeplw grużli,czych był m,ało
charakterystycz,ny, na,o,gół rł-iększe. kolonie lworzył
§zczgp tylpu ludzkiego. Najczgśc,iej rnikrokotronie roz-
wijały się w przestree.niach po wypłu,ka,nym tłuszczu
przyjmując ich niekiedy dzilł,aczne nieregułarne
kształt1,. Prątki mastki rosł1, o,bfiicie, szybko, bezła,d-

plaszcza pracę. W po,żywce tej preparatv łatwiej sig
Tłpra,,vdz,ie odklejają n-riż z surowicą, ale skutecznie za-
pobiega się temu przez dodanie do materiału białka
kurzego dla lepszego przylegania preparatów.

O wartośoi stosorvania tej rnetodr,. która wydaje się
hvć prosta, tania, szybka i dostateczrrie czuła bgdzie
rrrożna wydaó ostateczną ocenę po urzebadan,iu rvięk-
szego nrateriału rozpoznawczego z terenu.

H, BłcbHHoBcKż

nPłMEHEHHE METoAA B blPAluuB^Huń
HA cTEKIlblu]KAX l1P?1 ACCLEAOBAHhH ,

HA Ty6EPKyflE3
PesloMe

Ccutroqcs Ho oT]blTt,l HHocTpoHHblx oBTopoB (Pryce
Berry n Hope, Resenberg, Bernord ł Kreis), o Tol<>Ke

Ho poócry ffHoerło H i-Ipe)j(Ae BceTo Ho ocgoaoHHł coó-
cTaeHH5IX onblToB oBTopbl npeAnoroeT creAytol4yto TeXHHKy
HccreAoBoHH9 Mor|oi(al.

IooołsHo Torlclbje j\J,]03l<ll h3 ocoAl(o noJ]yLieHHoio
LleHTpłQyrHpoaoHHeM Mo-noKo BblcyLlJHBoPcTc, B ] epfu]o-
cToTe npH rerun. 37 0 s telegHlł 20 lana , unu B l(oMHaT-
Hoż renłneporype Ao cneAyloLqero aaa, Ąna óole nlor-
Horo npłrleroHh9 npenopoToB crel6,yeT nplóoarrs óenox
l<ypllHoro .flńLło, BulcyiueHHute npenopoTbl noAEepro!oT
4eficreno 6'iu cepr.łoń KHcroTbl B Te9eł{HH 20 nnnH., rpex-

KpoTHo ononocKHsqtoT BecTHrnHpoaoxxoi ao4oil vepes
10 rvlrłu. H BblpoullBolor or 'l 0 ao 1.1 cyror e nłrorersHoi
cpe4e tOruoHco (Joumons) c ol6yrvlłHorovl l<yplłxoro nńqo
A neHłqlnnńHoM B l<oHqeHToqhn oK. 50 EA/nnrłl. llpeno-
poTbl oKpotlJHBoloTcrl no cnoco6y Ziehl - Neelseno r łx
poccMoTpHBoloT opHeHTHpoBo9Ho npł cloóom yBenH9eHHH,
o MHKpoKonoHuH HĄeHfvquułpytoT noA nvvlepcHefi.

J. WIŚNIOWSKI

THE ADAPTION OF THE METHOD OF GLASS
CULTIVATION FOR TI1E EXAMINATION OF

NIILK FOR TUBERCULOSIS

Summary
Studies were conducted on samples of milk, conta-

minated naturally and artificially inocttlated with
known strains of tuberculosis (H 37 H,v and Ravenel).
The recommended method to treat the examined
samples with sulfuric acid in order to kill bacteria,
which caused contamination, proved in many cases
unsatisfactory, therefore penicillin was adopted. After
10-14 days distinct microcolonies coltld be abserved,
which were a clear evidence of the growth of tuber-
culous microorganisms.

The author suggests the foilo,*,ing technic for the
examination of milk samples:

Fairly thick preparations from the milk sedimenŁ
should be dried 

"a 
37,t) C for 20 min. or at room tempe-

rature for 24 hours. The dry siides should be held for
20 min. in 60/o sol. of sulfuric acid, and after 10 min_
they shottld be three times rinsed with sterile disti-
lled water and incubated at 370 C on Youmans me-
dium with egg's albumin and arr addition of (50 j mi)
peniciilin. Cultivation lasts 10-14 days.

piśnriennictwo.
Bekielkunst A., Mordarski B. - Badania

nad nret,oCami szybkiego, o,1lr.eślania lvi.ażiirł-ości prąt-
)tórv gruźIiczych rra działanie streptolnycyny, Stleszcze-
nia refelatór,v XI Zjazdl Mi)<r,obiologó,lv P.o1. 1951, (100

-101). Bernard E., Kleis B. - La mehhode de
culture sur ]ames du bacil]e de Koch. Scn interót pour
la recherche de la strcpioln}rcino - 1,g5i5|ąilgg. Rer,.
Tuib. 1949, 13, n. 1-2 (124-128). Belnald E,,
Kr e i s B. - La sensibilite a la sŁreptotrrycine du ba-
ci]le tubelcu]eux, etudiee 'pai, ],a rńicl,c,cu]trrre sul lames
clans le sang des Inaladie,s en Lraiternelnt, Rcv. Tu-b.
1949, T. 13, n. 9-10 (737-74ó). B e,",nar, <1 E., Kre i s
B, - Micr,,ocrr]tule srrl lames du bacille de l{och dans
ie sang hunr,aln. I]tllisatic,n du sarrg conselvó polrr dć-
terminer la streptomycino - rósjstace. Alnales d,e

L'Iln_lt. Past. Pa1,1s. 194.9, T. 77, n. 6, (653-656).
Berly J.W., I{ope L. --A sliCe cu]ture irrethod
fol the eall1, detection and ob,servation c,f growth of
lhe irrbel,clc bacil]r-,s: a plel,iminary report, _Ąm. Rev.
Tutle,i,c" 1949,6C (51-61). Berł"y J. W., Hope L.

- i'urlh_er observation orr tlte techlic of slide cLrlŁure
of ,i'he tubei,cle baci]lus, Am. .lotlr. of. Cli,n. Pathcł. Bai-
tinrore, 1950, 3 (273-277). L)riabina M. M. - Za-
stosowanie nretody flotacji ,w badaniach m]eka w kie-
l,unku gluźlicy. Gigiena i Sanitaria, Moskrva, 1951, 1
(34). Jłlilo\iiiec lI. - W s,prawie hodowii prątkóv-
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grrrźiicy metoclą szkiełkc,wą i ,pi"zydatności tej met'ody
d]a ce]ów diagnostyczny,ch, Stre-zcz. Refer. XI Zjazńl
Mikro,biol. PoI. 1951 (101-102). Kuryło,w-i,cz W.,
ś I o p ek S. - S|rep,bomycyna, W--wa 1950, P,Z.W.L.
Siela,kowski S. - Sz_vbka lrni,krometoda h,odowli
prątków grlźiiczych. Med. Dośw. i Mikrob. 1949,3 (337

-3?9). Solotorowski M., Bugie E. J., FTost

B. M. - The effecŁ ,o,f psn,i,cillirr om the growth ,of Myco-
bacLerium Tuiberculosis in Dubcs nredi,um, Jour. of,

Bąct. 1948, Vcł.55, n.4 (555-9). ślopel, St. - In-

formacje us,brre. żebrowski T. - Prólba oceny pD-

r,ównau"c,zej dwóch metiod ł:arwienia prątkó,w krva,sc-

oporny,ch: HallJberga l Ziehl, Neelsena. Przegląd Lek,
1950, n, 3 (62-66).

STANISŁAW MEI]SZYŃSKI, JERZY SZAFLARSKI

Salmoneloza 9ołębi
Pairstwo.ily Instytut Wetery]raTyjny _ z Wojewódr:r:-r.Jr}:3;^iil;Kr,""*rynaryjnej w lŚrako'Jr'ie

Salrnorreloz,a u gołgbi ma duże znaczenie z punkltr
rvidzełria zatruć pokarmorvvch u ]udzi. Typv zarazklr
,lłl.stgpuj ące u tyclr pŁaków są patogenne dla kur, ggsi,
kaczek i ludzi, W uigks,zośoi przypadków wystgpuje
S. typhi murium, V/ roku 1932 KIarenburg
i Dorlrich rv Holandii opisali wypadek zatrucia
pokarmowego rr ludzi 1ro spożyc,iu prddingu sporzą-
dzonego , j"j gołgbi, pochodzących z gołgbn.ka,
,rv którl"In haclaniem bakter,iologicznl,m stwierdzorlr,
łt jajach, je:.zcze nie spc-,żłtych, ten sam typ salmo-
ueli. jaki rl,yizolorvano z kału lu.lzi chorych. W roku
1934 Werder doniósł o wypadku eatru,cia pokar-
1l1ołvego u ludzi pozostającego w śc_słr,m zrviązklr
ż salmorrelozą gołgbi. Parnas (1945, 1949) podał
.obserlvacje z terenu Lwołva, gdzie pojawiły się wy-
padki zatrucia migsnego u lucłzi, aęłaszcza w dużych
skupiskach lud,zi, wywołane przez S. enteritidis lena.
Równocześnie doniesiono o masowym padaniu gołębi
na peryfeniach miasta w nastgpstwie zakażenia t),m sa-

rnym zarazkiem. Gołgbie zakażone, przelatując nad
rnias ern, mogły rozsiewaó zarazki z kałem i zakażać
produkty oraz r6żne przedmioty.

Salrnoneloza gołgbi może być wywołana przez 16ż,
,ne typy zarazka, które wyosobnili poszczegóIni bada,

cze mianowilcie S. suipesti|er - M o o re, S. paratyphi
B. - Zingle, Eberth i Schulgin,a, Reits,
,ma, Ry chter, Me,der i Lun d, P f au, Emm el,
Blunett, Pallaske, S, enteritid,is - Beck
1i MeyeT, Beaudette, S. anatum -Morcos,S, typht murium - Lahłye i Willems, Jun8-
Ihe,rr i'Wilcox, Khalif a, Bergey, Hof-
fman i Edwards, Nienr eyer) Beck i N{ey-
e r,'Winand (194r) ł,yhoilował S. typhi n7uriunl
a krowy, poddanej ńojowi z konieczności po poro-
dz,ie. Docho,dzenia ,wyka,zały, że źr6dłe:m zakażenia
były chore gołgbie, z których wyizolowa,no identyc-zn_r,

typ zarazka.

V/ piśmiennictwie polsł<inr opisali salmonelozę

gołgbi Legeżyński i Skowroński (I92Bl
,oraz Parnas (1945).

Mirno tej dużej ilości przypacłków cyto,wanyclr

a ]iteratury o salmonelozie nkowo

procent lekaray weteryna,ryj prak-

ly"" , tym za,gadnieniem, t6żne

,okol,ior"ości, migdzy ilrnym gołgbi

7Ąo

tylko w wyją acają się o po-

,uaę i atutógó pacjentem, aby

llóc sig nin

lliej ednokroinie rozpozllan i,.t.

do ha laskotvego; rtworzy się rqpieli

otł z,ewnątlz" Postaó ostra może przejŚĆ

w a prowailzi d,o usztywnionia stawó§-


